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 W związku z toczącym się postepowaniem w sprawie utworzenia lasów społecznych na 

terenie całej Polski, w tym Puszczy Niepołomickiej, pragnę przedstawić swój punkt widzenia 

na tą sprawę. 

Jestem nie tylko jedną z osób, które prowadzą działalność gospodarczą właśnie  

w Puszczy Niepołomickiej, ale uważam się także za miłośnika  przyrody, szczególnie w mojej 

najbliższej okolicy, czyli w Puszczy Niepołomickiej. Od dziecka marzyłem o pracy na łonie 

natury, od 14 roku życia każde wakacje i ferie spędzałem z ojcem w lesie, przyglądając się jak 

ta praca wygląda. Pomimo tego- albo właśnie dlatego, że jest to „praca pod chmurką” 

zafascynowało mnie to już w dzieciństwie i do tej pory jestem  tej branży.                                  

Trudno jest mi sobie wyobrazić, że ktoś może pozbawić pracy nie tyko mnie, ale także sześciu 

osób, które zatrudniam. Lata ciężkiej pracy, wyrzeczeń oraz kredyt w banku zaowocowały 

zakupem nowoczesnych maszyn i urządzeń, które ułatwiają i udoskonalają moją pracę. Jeżeli 

Puszcza Niepołomicka stanie się lasem społecznym zostanę nie tylko z kredytem do spłacenia, 

ale także z bezużytecznymi maszynami (niektóre z nich nadają się tylko do pracy w lesie).  

 Uważam, że pracownicy Lasów Państwowych i pracujące dla nich Zakłady Usług 

Leśnych szanują i dbają o otaczającą przyrodę. Polskie lasy są zadbane i dobrze utrzymane, a 

niektóre kraje mogą nam pozazdrościć gospodarki leśnej. Nie rozumiem ludzi, którzy chcą 

zaprzepaścić tyle lat pracy. Zgadzam się z tym, że nasza praca polega m.in. na wycinaniu drzew, 

ale nie zapominajmy o tym, że sadzimy około 80 tysięcy drzew rocznie w naszym leśnictwie 

oraz pielęgnujemy las dla przyszłych pokoleń. Jak każda żywa istota również drzewa się 

starzeją, chorują i wymagają naszej interwencji. To te młode drzewa będą rosły dla kolejnego 

pokolenia ludzi i zwierząt.  

 Pracując w tej branży już 28 lat mogę stwierdzić, że gospodarka leśna w Polsce jest na 

wysokim poziomie i jest dobrze prowadzona. Nie zaprzepaśćmy tego, co udało Nam się 

wypracować przez te wszystkie lata, ponieważ później będzie trudno odbudować to co już 

osiągnęliśmy. 

 

 Jako POLAK chciałbym pracować na rzecz swojej Ojczyzny, a nie dla MANa, czyli 

naszego Zachodniego sąsiada. 

 

Z poważaniem,  Jacek Dąbroś 



 


